
ł Organ demokratyczny niezależny. — Największe pismo w Wojew. Białostockiem 
Wychodzi codzień zrana, prócz dni poświgtecznych Cena numeru 50 marek 

CEM fltElllIRERItTY! 

W młetc ie miesięcznie 
2 odnoszeniem do d o n u 
Na prowincii „ 

M L . H0O.-
„ 900. -
„ tooo.-

N» tatadtle uchwal Zjazdu Związku Prasy Pro­
wincjonalnej, wazyttkie komunikaty iniiytucjl 
prywatnych i łipoltczn. w kronice podlegają 

opłacie. 
i i a., i m i i i i I I 

R E D A K C J A I A D M I N I S T R A C J A 

w 0 r a d • I e 
| „Dziennik Groj łz lenakl ' ' | 

Alekaandrowakl zaut. 6 m. 4.. te l . 226 
C a n t * F . K. O. S O I I I . 

• • r i a k l o r a r > y j m a j * t •* g . I I * • I p a ł . 

Administracja czynna: od!«. 9 do 2 i od 5 do 7, 

w B l a t y n f l a k a 
j „N. Dziennik Biatoiłockl" | 

Rynek Koaciuizki N I. tel. 63. 

•4akt«r arayjaaaj* «ri g. II ri« I a al . 

Adminlatracfa czynni: od J. 9 do 2 I od 5 do 7 

CEHH ODtOSZEH: 

w i e n z nonp. przed t e k i t e m 200 mk„ w tekście 
250 mk.. za lekatem 100 mk. Oglo łzenla drobna 
po 30 mk, za wyraz. Tłusty druk podwółnle. L i ­
ki ad reklam przed t e k ł t e m I w tek łc ie 5 s z p a l t 
towy, za tekstem 9 azpaltowy. O j loszen la za­
graniczna i linji okrętowych o 100 proc d r o ł e ) , 

O a n t * P . K. 6 . M C l . a 7 l . 
Artykuły nadealane bez oznaczenia honorarium 

uwalane aa. za bezpłatne. Rękopisów 
nie zwraca ale. 

m~ i • n i • • Z m w i m d o 
Wszystkich. P- T. Interesowanych zawiadamiamy nlnlejstem. te z dn. / sierpnia rb. przyjmiemy za podsta­

wę obliczeń cen ogłoszeniowych miarę milimetra zamiast, jak dotychczas, nonparelu i tern, i<: 
za I wiersz lub ieąo mlelscc wysokości ! mil. przed tekstem pobierać będziemy tOO mkp. 

„ ., » tekście 200 mkp. 
po tekście na str. ogłoszeniowej S0 mkp. 

Układ I itr. i tekstu S szpaltowy, stron ogłoszeniowych ° szpaltowy. 
Ogłoszenia jagronlczne i linji okrętowych o W ' , , drotej. 

tabele cyfrowa I bilanse o JO" () drołe/. , 
,, drobne—za wyroz K mkp. • 

o poszukiwaniu pracy zo Wyraz 20 mkp. •" 
Najmalejste ogłoszeni* 300 mkp. jedrtorozowo. 
Ogłoszeni* namówione nie mogą być cofnięte. 
Każda nowa podwyżko taryfy, ogłoszona w nagłówku, 

uprzedniego zawiadomienia, 
Ogłoszenia u naa zamawiane zamieszczamy w dwuch 

stockim" I ,,Dzienniku Grodzieńskim." 
I ' I -

obowiązuje wszystkie jut przyjęte zamówienia bet 

pismach o wielkim nakładzie „Dzienniku Białe-
A d m i n l a t r a o j a . 

Do P. T. Prenumeratorów. 
Wobec ustawicznego wzrostu drożyzny zmuszenlj estaśmy 

podnieść cele, prenumeraty naszego pisma tak, iż z dn. 1 Sierp­
nia r. b. prwimerata mluliesna bedUi eyaiulia 

w mlaaoU IOOO mk. 
x a d n a a a a n i a m rfa d t m u I IOO m k , 

n a p r o w i n c j i 1200 m k . 
Tym P. T. Prenumeratorom, którzy przed I sierpnia opłacą na-

ieinoić ta „Dziennik" do 1 stycznia !923 roku. liczyć będziemy cenę obecną. 
Wszystkim tym odbiorcom, którzy w terminie oznaczonym nie uiszczą 

naletnoici zalegle/, r dn. 1 sierpnia r. b. wstrzymujemy bezwzględnie 
dostarczanie naszego pisma. ADMINISTRACJA. 

i i i ' i 
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B I A Ł Y S T O K . 

K I B O - T E A T R 

APDLIiD 
II 

Dziś na nowym srebrnym ekranie pierwszym na prowincji Rzeczypospolitej Polski 

O S T A T N I A Wf luKf l 
dramat egzotyczny w 6 aktach ilustrujący awanturnicze dzieje księcia gór ze słynnym ' 

. . . . . . H A R R Y P E E U 
k w roli. głównej 
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Oddział Likwidacji Demobilu Wojskowego 
s p r z e d a j e : 

Worki lutowe i papierowe, młocarnle, kry­
py, platformy I leh cztfcl, szmelc, wa­
ły zilazne, lampy karbidowe,'tarcze I 
kota od kolejek wązkiforowyeh, pom­
py; *zkto (tuczone, kuźnie polowe, przy­
rządy ciesielskie I kowalskie, wozy, , 
Hfifoeykte w Warszawie. 

bikomoblle, materiały elektrotechniczne, 
UHDnlkl żelazne, platformy, beczki, 
szkto tłuczone, szmelc, urządzenia mle­
czarni, windy, modele drewniane, od­
padki parciane, ładunki do minimaxdw, 
trzinkl drewniane, lasy do chleba . w Wilnie 

Waga stołowa, kasa ognldtrwała, wentyla 
fory, pompy, lokomoblle, karawan, om 
nlbus, magazyn z rygldwkl, walce młyn* 
skle w Łodzi 

Nofor z pługa, przyrządy rolnicze I żniw­
ne we Lwowie. 

Szczegóły patrz: 

„DEMOBIL" zeszyt 41-szy. 

Przesilenie na martwym punkcie. 
Warszawa, 24.7 (tel. wł.) 
W dniu dzisiejszym w stanie 

przesilenia nie zaszła żadna zmia­
na. 

Ostatnia jego fazą sobotnią by­
ło ogłoszenie komunikatu, w któ­
rym lewica podaje, że po odrzu­
ceniu jej inicjatywy utworzenia 
Rządu pErlamentarnego, pozostaje 
tylko jaKo wyjście powierzenie 
inicjatywy utworzenia Rządu p. 
Naczelnikowi Państwa. 

Czy i w jaki sposób ta ostat­

nia propozycja lewicy wejdzie w 
życie—rozstrzygną wypadki dnia 
jutrzejszego w związku' z zapo­
wiedzią, \t skrajna prawica za­
mierza zgłosić w Izbie wniosek, 
mający na celu wyrażenie votum 
ufności przez Sejm Korfantemu I 
soowodowanie tą drogą mianowa­
nia jego gabinetu. Portna, w ja­
kiej ten wniosek ma ukazać się 
na Izbie, nie jest atoli jeszcze usta­
lona. 

Proponowany oaoinet lewicy-

Termin składania ofert 9 sierpnia 1922 r 

Warszawa, 24.7. ( f l . W.) 
Koia lewicowe utrzymu a, \l 

lista gabinetu centn wego, formo­
wana przez blok lewicowy i przed­
stawiana przez posła Witosa w 
pertraktacjach z klubami centro-
wemi, uzyskała aprobutę K. P. K. 
i Klubu Mieszczańskiego. Gabi­
net proponowany przez lewicę po­
dobno nie różni się znacznie od 
byłego gabinetu p. Ponikowskiego. 

Na pretnjera lewica proponuje 
p. Stesłowicza, a na miejsce p. 
Skirniunta—hr. Aleksandra .--krzyń-
SKiego, posła w Bukareszcie. M i ­
nistrem Skarbu pozostanie p. Mi ­
chalski.- Poni i waż jednak p. Ste-
słowicz podobno odmawia przy­
jęcia kierownictwa gabitfetu, koła 
lewicowe oczekują, że K. P. K. 
wysuni-j na jego miejsce hr. Ba-
worowskiego. 

K r w a w e d e m o n s t r a c j e 
w K a t o w i c a c h . 

' Katowice, 17.7. (tel. wł.) 
W ubijgią niedzidę odbyła się 

tu zapowiedziana manifestacja na 
cześć zjednoczeni* Górnego Ślą­
ska z Polską, urządzoną przez 

,P. P. S. Po wygłoszeniu szeregu 
mów r.a Zjawodziu rusz>i pochód 
do miasta, gdzie %\% miał odbyć 
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drugi jjwiec zapowiedziany. Po 
drudze doszło jednak do starcia 
z konudemonstrantami. Wywiąza­
ła się bójka—jedna osoba cdnio-
sła rany. ?<s południu przyszło do 
s f r ć w Bogucicach, przyczem 
ofiarą-padł jeden człowiek. Koła 
socjalistyczne utrzymują, zeAontr-
demon*lrację urządził p. Korfan-
ty, który w dniu tym istotnie był 
w Katowicach. 

U r o c z y s t o w ć p r z y ł ą ­
c z e n i a G ó r n e g o S l a . s k * 

d o P o l s k i . 

Warszawa, 24.7 (tel. wł.) 

Wczoral odbyła się w War­
szawie uroczystość przyłączenia 
Górnego Śląska do Polski, roz­
poczęta solennem nabożeństwem 
w kościele Sw. Krzyża, celebro­
waniem przez ks. Arcybiskupa 

Teodorowicza. Kazanie wygłosił 
ks. Szlagowski. W kościele obec­
ni byli: z .ramienia Naczelnika 
Państwa gen. Jacyna, W imieniu 
Rządu Minister Kamieński, dalej 
Marszałek Sejmu oraz wielu po­
słów. Po odśpiewaniu hymnu; 
„Boże coś Polskę*, .—publiczność 
ruszyła w pochodzie na plac Te­
atralny do Ratusza, gdzie w sali 
obrad odbyło się kilka przygod­
nych odczytów: 

BawaBwaaawBBBwaawaWai 
Z a K o r f a n t y m 

i p r z e c i w n i e m u 
Warszawa 24.7 (tel."wł.) 
Stronnictwa i skrajnej p rawic ^ 

urządziły wczoraj między Alejami 
lerozolimskiemi a PI. Wareckin, 
(Napoleona) manifestacje, mająci 
na celu wyrażenie solidarności 
z Rządem p. Korfantego. 

Manifestację | te przeobraziły 
się mieiscami / w bójki z grupka 
mi socjalistyczneml. W manife 
stacji wzięły udział także cechy 
po zakończeniu uroczystości gór­
nośląskiej. 

Nigdy więcej wojny! 
Warszawa, 24.7 (tel. wł.) 
Z Berlina donoszą: 

W ósmą rocznicę wypowiedzenia 
Wojny przez Niemcy, tj. w sobott; 
30 lipca br., pacyfiści niemieccy 
organizują w przeszło 200 mia­
stach manifestacje na rzecz po­
koju światowego pod hasłem: 
„Ni^dy więcej wojny!". 

Długi, długi i długi. 
Warszawa 24.7. (tel. wł.) 
Prezydent Ministrów wysłał do 

Marszałna Sejmu pismo, w któ 
rem przynagla wniesienie na ple­
num Sejmu wniosku Rządu o 
upoważnienie Ministra Skarbu do 
zaciągnięcia dalszej pożyczki » 
P.K.K.P. do wysokości 270 mi­
liardów marek I'do dalszej emisji 
biletów do wysokości 240 miliar­
dów. Wniosek ten Ministra Mi ­
chalskiego z dnia 24 czerwca ze­
stal jeszcze przez Rząd Poni­
kowskiego przesłany Sejrrr&wi do 
załatwienia. 

http://Sla.sk*


tjrdzlei 
%V»rszfiJa, dn . 22 l i p c * 1922 r o k u . 

W cza»ie tworzenia rządu prze* 
ros ła Ko r fan tego , pan Nacze ln i k 

fsfittMia} za pośrednictwem Ml-
nlsira .Skarbu gab inetu S l iw iń -
- Inego p. | as f r z t ; l «k ie j i o , uczyn i ł 
.eszcz f raz p ropozyc ję o róby po-

• rozumien ia pomięd»y lewicą i w i c k -
sźościa i co do sk ładu nowego 
rządu, w i ę k s z o ś ć , jak w iadomo, 
p ropozyc j i ; pr^y i t j ta , aczko lw iek 
zdawała sobie sprawę, zepe r t r ak -
lacje po rozumiewawcze odsuwają 
edynie chw i lę z łożenia Naczt I-
,ikow'i -isiy rz;]du przez Ko t fan -

•es;o i i i i iadn ia i i ) mu zakonczen in 
i rocy nad u fo rmowan iem yab i ­

d e t u . 
Propozyc iu p. i rozunhei i ia , wy ­

sunięta przez NaczelniKB Państwa 
me zawiera ła żadnych w a r u n k ó w , 
iednak natychmias t po zako inun i -
-cowhtiiu jej lew icy , ta ostatn iń po­
stawi ła wprost n i emoż l iwy ldo przy­
jęc ia r r zez druj ją stronę warunek 
w postaci oświadczen ia , ze przy­
stąpi ona wtenczas do per t rak tac j i 
/ w iększośc ią , 0 i le Ko r fan t y 
orzekn ie się mis j i tworzen ia rządu. 
Wie lk ie zdz iw ien ie w y w o ł a ł o u 
s t ronn ic tw w iększośc i z iawtenie 
i i ę W godz inę po powyższe j u-
c h w n l e f l ew icy , szefa kance lar j i 
cyw i lne j pana Nacze ln i ka Państwa 
"p Ca ra , k tó ry jak v . iadomo, u-
działn zadneso w per t rak tac jach 
nie brał , z oświadczen iem, że Na ­
c z e l n i e Państwa również zr^ecze-
nia sie,' przez p. k o d a o t t ^ ' m-sii 
ro rmowan ia rz"ądu uważa za nie­
odzowny warunek dla wszczęc ia 
pośredn ic twa. Z a p y t a n y o t y m do ­
d a t k o w y m warunku min is ter in 
staiu d imis ioms p. Jas t rzębsk i 
s tw ie rd t i ' , 2e lako żywo nic po­
dobnego przedtem inu nie m ó ­
wiono. 

D o rozmów z lewicą oczyw iśc ie 
nie doszło, a s t ronn ic twa więk­
szości wyc iągnąć mus ia ły wn iosek 
'o j i iczr iy , że choć pan N a c z e l n i k 
Państwa dek la ru je często swoją 
bezstronność i ponadpar ty jność, 
led j ia i i w rzeczywis tośc i u lega 
ca łkow ic ie życzen iom l e w i c y , na­
wet gdy kol idują one z jeuo włas­
nymi poglądami i zamia rami . 

Lew ica , co dzisiaj już stwier­
dzić mo2,na, l i c zy ł a , na ca łkowi tą 
rfapitujację s t ronn ic tw w i ę k s z o ś u . 
Mając po swej stronie Nacze ln i ka 
Państwa, spodz iewała się rozbić 
s t ronnic twa w iększośc i za pomocą 
skompl ikowane) siefci i n l r y ^ , bądź 
też gróźb d . mons i rac | l u l i c znych 
l z a p d w i f d z i walk wewnę t r znych . 
Najbardz ie j s t a r t no -się oddzia łać 
za pomocą w y m i e n i o n y c h powyże j 
ś rodków na k lub Pracy Kons ty tu ­

cy jne j , L i c z o n o również i n« t o , 
ze Ko ł f a r i t y w a tmosferke i n t r yg 
i g róźb nie będzie w stanie u two­
rzyć rządu. 

Dzls ia) t rzeba s twierdz ić , że 
l e a i c ą stawia ła na / l e g o kon ia . 
Zespó l s t ronn ic tw w iększośc i nie 
u ląk ł się gróźb szumnie z a p o w i a ­
dane demonst rac je u l i czne da ły 
ca ł kow i te f iasko, K o r f a n t y gab i ­
net u tworzy ł . Gab ine t Ko r f an te ­
go — Sk i rmun t — M i c h a l s k i o b o k 
i nnych dobrze obsadzonych t e k , 
2ostsł 7. en tuz jazmem p rzy ję t yp rzez 
o lbrzymią w iększość spo łeczeń­
stwa po lsk iego , k t ó r e m u wtó ro ­
wa ły pezsi lna złość I zaw iedz ione 
rachuby l ew icy . 

Zdawa ło s ię, że w ie l k i k r y z y s 
rządowy został m imo t ys i ącznych 
t rudności szczęś l iw ie dla Państwu 
rozwiązany. Wprnwdz ie gab ine t 
Kotfainte.go me by ł gab ine tem po­
jednania, j ednak był rządem prowa 
i rządem większośc i par lamentar­
nej . N a c z e l n i k Państwa zapowie ­
dz ia ł już. uprzedn io , Ze j a k k o l w i e k 
z rząjdem, u two rzonym na podsta­
w ie uchwa ły z 16 cze rwca współ­
pracować nie będzie i po pew­
n y m czasie wyc iągn ie konsek­
wenc je w postac i rezygnac j i ze 
s w t g p u rzędu , j ednak panu Kor-
fante łnu n ie będzie c z j n i ć żad­
n y c h t rudnośc i . N ies te ty i ta de-
k l w a c j a zaw iod ła . Pan Nacze ln i k 
Państwa w b r e w na jwy raźn ie j ist­
n ie jącemu prawa i zasadom K o n -
s ty tuc i i , odmów i ł podpisania no­
minac j i , s twarzając tern semeni 
„ e x l e x " I kwes t ionu jąc równo­
cześn ie repub l i kańsk i i pa r l amen­
tarny ustrój Rzeczypospo l i t e j . 

Jest rzeczą prawie pewną, że 
s t ronn ic twa w iększośc i , mając na 
w idoku Interes i spokó j wewnę t r z ­
ny Państwa, na bezpraw ie n ie 
będą mog ły odpowiedz ieć równą 
bronią, m i a n o w i c i e walką poza 
p rawem, Wycze rp i ą one p rawdo­
podobn ie wsze lk ie ś rodk i , by dać 
możność opamię tan ia się l ew icy 
w je j bezp rzy to tnnych , g j dzącvcn 
w byt Państwa poczynan iach . G d y 
to zawiedz ie , wobec kończącego 
się Se jmu i zb l i ża jących się wy ­
borów, z w r ó c i się do N a r o d u z 
żądaniem odmówien ia poparc ia 
tzni s t r onn i c twom, k tó re to le ru jąc 
bezpraw ie , godzą w wolność u-
stroju repub l i kańsk iego i un ie­
moż l iw ia ła sp rawowan ie Pańs twu 
no rma inych jego f u n k c j i . 

Po odmow ie Nacze ln i ka Pań­
stwa spełn ien ia ak ta p rawnego , 
do k tó rego by ł zobowiązany , na 
stąpi ła duża kons ternac ja i wśród 
s t ronn ic tw , g łuche j , do tychczas na 
g łos rozsądku lew icy . Leade rzy 

j e j u k t a l f ł c y « 4 a j ) | i ę nie razu-
idNfc do t j j f t bcza l powag i sy tuac j i , 
d j f * c z w a r t k o w a Uchwała b loku 
• m t f t t i i c t w l e w i c o w y c h , z a m i a n 
dążyć ćto zdecydowane) zm iany 
swego s tanowiska i do w e f i d l a 
na tychmias t W szcze re i uczc iwe 
po rozumien ie z c a ł y m zespo łem 
s t ronn ic tw w iększośc i , zm ie r za j e ­
dyn ie do p róby rozb ic ia tei w ięk ­
szości p rzy p o m o c y per t rak tac j i z 
poszczegó lnym i k l ubami cent ro­
w y m i , stojąc uparc ie na d a w n y m 
s tanow isku , że rząd u t w o r z o n y m 
być w in ien przez Nacze ln i ka Pań­
stwa poza ramami uchwa ł y , z -dn ia 
1H go cze rwca . 

W rachunkach swych po l i tycz­
nych lew ica nie wymyś l i ł a "n ic i n ­
nego, jak powrót do Wie lok ro tn ie 
już powtarzane j a zawsze n ieuda­
nej koncepc j i , oparc ia rządi i par­
lamentarnego bądź pozapar lamen­
tarnego na t. z. cen t ro lew ie . N ie 
chcąc l i czyć się z całą w iększoś ­
cią, na k tó re j op ie ra się rząd Kor ­
fan tego, a k tó ru choćby t y l ko wo­
bec fak tu is tn ienia l is ty gab ine tu 
Ko r fan tego pozos tawione j u Na ­
cze ln ika Państwa, zmuszona jest 
do zachowania ca ł kow i te j s?o i toś-
c i i wza jemne j lo ja lnośc i , lewłca 
usi łu je postawić poza nawias wsze l ­
k i ch pe r l r ak tdc i i Z w i ą z e k L u d o w o -
N a r o d o w y , siru:>ę Dubanow icza i 
Chrześc i jańską D e m o k r a c j ę . 

W piątek rozpoczę ło sn; son­
dowan ie opin j i k l ubów c e n t r o w y c h . 
P ó ź n y m w ieczo rem na z a p y t a n i : 
pos. Wi tosa , p rzeds tawic ie la s t ron­
n i c tw lew icy , czy k lub Na rodowe­
go Z| t d i iocz^n ia L u d o w e g o sk łon­
ny jest podjąć pertraktacjo, na te-
n i i i t u tworzen ia nowego rządu, 
poseł Sku lsk i odpowiedz ia ł , Ze za 
j edyn ie realną a rogę do jśc ia do 
po rozumien ia w obecne j c iężk ie j 
sy tuac j i pa r lamenta rne j , uważa 
Wszczęcie per t rak tac j i przez s t ron­
n ic twa lew icy z istniejącą w ięk ­
szością zespołu cen t ro -p raw i cowe -
go; nie zaś z poszczegó lnym i k l u ­
bami te jże w iększośc i . W ten spo­
sób dał poseł S k u l s k i wy raźn ie 
do z rozumien ia , że N.Z.L . Zamie­
rza dochować lo ja lnośc i za równo 
W stosuni iu do w iększośc i , jak i 
pop ie ranego przez r i ą gab ine tu 
K o r f a n t e g o . 

Jeże l i lewica szczerae pragn ie 
porozumien ia i naw iązywan ia k o u -
tank tu z poszczegó lnymi s t ronnic 
i w a m i w iększośc i nie jest sztuczką, 
zmi r za ją .ą do rozb ic ia zwstiołu 
c e n u o p r a w u g o , to odpowiedź po­
sła Sku l sk ie j j o w inna si$ spotKać 
z je) uprobaią . 

Ufrmscz. 

Popierajmy przemy;) i n t t i . 

Rosła łowiecka 
Stan utlewftw. 

w e d ł u g d i n y c h . E k o n o m i c z e s -
ko j 7.1 m i " (.Ni 1.50) stan zas iewów 
w Rosj i sowi.-ckie i dma 30 cze rw­
ca by ł następujący: Ż y t o oz ime 
dobre w w iększe j części Gó rno -
W l o i s k i a g o i Do lno -Wo łż8k lego 
ok ręgów, w ok ręgu K u b a ń s k o -
C z a r n o m o r s k i m , w S y b e r i i zachod­
n ie j , wed ług n iek tó rych pogłosek 
i W Syber j i wschodnie j w n iek tó ­
rych m ie j scowośc iach S y b e r i i za­
chodni J j stan bardzo dobry . W y ­
żej niż, ś redn i , a m ie jscami dobry 
jest stan żyta w po łudn iowo wschod­
nim o k r ^ g u ( W o ! o g o d s k i e j gubern j i ) 
W Większej części pó łnocno-
w s c h n d j i - g o (Pennska gubern ia , 
częśc iawo w Tu l sk i e j i ( M o w ł k i e i 
gub., w w iększe j częśc i T a m b o w -
ski t | i W o r o n i - ż s k i e j gub. 

Ś redn i urodza j jest p rzewidy­
w a n y w ok ręgu cen t ra lnym i •*>>-
cho ' l n im , oraz w ś r f dn i o -wo ł zsko t i . 

S ihn r i ezadowa ln ia jący żyta 
jest no towany w oó luocno zachod­
n ich m ie j scowośc iach , o rać w od-
d ' i e l n y c h punktach cent ra l . tego, 
G ó ' n o - Wo ł żsk i ego i półoocno!-
wschodn iego ok ręgach . 

C o si<; t y czy pszen icy o n m e j 
to na po łudn iu notują stan zado-
wa lnm jący lub nawet dobry. \ 

Ju ra r>szeni:a jest W dr tbrym 
stanie w średr . io jącernozie i nnym 
i D o l n o - W o ł * s ; loLWwręgach oraz 
na Syi łLr jK ' 

( ) J . IO .3 v.ykB7uje stan dobry w 
średnio cza rnpz i r tmnym oi<rę^u, w 
K u b s ń s k o - C t a r n o m o r s k i i i i , I M • ( 'o-
wotź i i i na Sybe r j i ; po za tem stan 
zadv.wa!nia j ; ,cy, p roch zachodn ich 
c k r ę g ó w . 

Ję "zm ivń w y k a z u j e wogó l ' s i t . i i 
w i ę c t ) niz zadov. 'a ln ia ją :y , w K u -
bańsKo-Czc rnomorsk im ok ręg i : na­
wet dobry . 

K u k u r y d z a W w ięce i n iż z a d o -
Waln ia jącym stanie w ok ręgu śred 
n i o - c z n n i d / i - o i i n y i n , w ś redn io i 
do l no -wn l żsk im , v.' po łudn iowo-
wschodn im i K u b a ń s k o C z a r n o -
m o r > k i m . 

Proso ji:st w stanie z ł ym w 
ok ręgu cen t ra l nym, w oddz ie l nych 
p u n k t - e h pó tnocno-cza rno tno rsk im , 
ąachod. i im i G i r n o W o ł ż s k i n i ; w 
pozos ta łych ok ręgacu stan zado-
w a l n i s j a c y . 

S tan h reczk i znaczn ie lepszy, 
W śr t -cn in-wolżsk l in -+- w ięce j niz 
zadowi i lo ia jący , a na'.vet dobry ; 
w Sybe r i i Zachodn ie j —. dobry ; w 
w . pozos ta łych ok ręgach zadowa l -
n i a j ą . y , mie iscarn i d o b r y . 

L';n za w y i ą t k i e m Górno-wo!ż-
s k i ; g o ok ręgu , W stanie d o b r y m . 

D - r " " 0 f ? ' l ^ ! m ' poł«td«Mowo-
WIchodn icH ok ręgach ; w po ios ta -
ł y c h w zadowa ln la ląuym. 

S ł o n e c z n i k i są w d o b r y m sta­
n ie w o k r ę o a c h ' ś redn lo-czarno-
z jemnym. w D o l n o - W o ł Z s k i m i po­
łudn iowo-wschodn im. 

Z i e m n i a k i w stanie wif jcej ni2 
z a d o w a l h i j j ą c y / i i ; w d o b r y m — w 
w i ę k s z e | części ok ręgu czarn.>-
z iemnego , w G ó r n o i Średn io-
W o ł s k l m , oraz na Sybe r j i . 

S tan t raw pas tewnych praw.« 
W ca łe l K o i j ' dobry , siane tra«<y 
W stanie n ieco go rszym. 

(Ru«spre«. j 

G i e ł d a W a r s z a w s k a . 
•^afszHWr* 24.7 ((••! »/i.) 
N o w y Jor.rf 5 9 4 0 - 59't5 
t '» ryz W) 
r .er lm 11"<I 
Londyn 260(X) 
Kunada r,.^\b-
Praga 

•oK)0 

Kotowania nieoflcialnei glerily 
biaJostockie;. 

»k;«2Gl 

K d n i a w c r « r t | « K » 9 D i 

Dolary .rv,iO— 
Marki n i r .n. 1. ".. 
Franki 17."i 
Funty a>,u(;,') 
100 ib. car. !_>" 
10 r. net. i . , I I I -

Ryr.Bk zbożowy białostocki 
aa ózimń w c z o r a j s z y . 

Ż y i o . . . . 
Pszen ica 
J^czmien 
O w i e s 
K e r i o ł l i ! 
M ą k a I g a t u n k u 

2TiOO 
KM 
"1O0O 

3000 
SfOO 

'1500 

nik. ZLI pJJ 

., 

., ,. 
Rynek skórny bialołfucki 

C h o l e w y p ła towe para 
C h o l e w y szoqrynowe „ 
S7pi i ! io l L'ia,'y ,, 
Szpn; ie l k u l k o w y 
Ła | i v pccJeszwiane funt 
P«.;dUlciki c,i.'e p a n i . 

r o l i . w a 
S r a g r y n funt 
Juch ty .. . '• . 
Cl i rom b i ^ j i g c K i 

» I 0 0 - Z W 
1'JOj—1«> 
n » ) - : 5 0 ' 

l iHO — I5(X' 
1100 mk„ 

1-100- 1SC-
8 0 0 - 1 3 0 1 ' 

inno- ;«* ' 
M X I - 1 5 0 

1 0 0 0 - 17 t t 

Rynek u/tćknisfy biatoslockl 
z a d z i e ń w c z o r a j s z y . 

Karo . ink. 1'iOO—InCC 
Knstor Kolorowy . • . ,, IC>K)—!VX 

., iwyczajny . ' . „ l'KX)—U<K 
ciemny . „ 10OO--UDO 

Burka na w fit:. o=n. . ,. 1200—171"] 
UH baw. u=n. . ,, 9(XJ— 14W1 

Paitotowe z podszuwkij ,, 3000—4U00 
Koce siagatowe sit. . „ 5000—60f»j 

komend, „ 1000— M-M 
S z m a t y 

Zwyczajne • • mk. 4000 pud 
„dibet-' oO'JU 

M. PREVOST. 

RĘhawiczhi. 
(Z pamiętnika urzędnika). 

M e p o w i e m , aby mo ja urzęd­
nicza karjera mi się naprzykrzy ła , 
ale w każdym bądź razie nie za-
dawa łma m n i e . Pracuje niezbyt 
wie le ; prócz pensj i m a m n iewie l ­
ką rentę, k tórą odz iedz iczy łem po 
rodz icach; jes tem zdrów, m a m łaci­
ną żonę, k tóra umia ła m i urządzić 
ogn isko d o m o w e , a jednak nie 
czuję się szczęśl iwym — czegoś 
m i jest b rak , ale czego? — sam 
nie w i e m . Być m o i e , iż najzwy­
czajn ie j n>e pot ra f ię korzystać z 
życia i zawsze m i się wydaje , iż 
dzisiejszego dnia nie należy brać 
w rachubę, że jest on jeno przed­
mową do . j u t r a " , k tóre m i przy­
n ies ie szczęście. 

flle w chwi lach rozmyś lań , jak , 
naprzyk ład , teraz, doskonale zdaję 
sob ie sprawę, iż to ta jemnicze 

> . j u t r o * n igdy nie nastąpi i, że do 
końca mego życia będę pędzić na* 
wpó ł spoko jny żywot. 

Ta mpja obojętość do życia 
test w i n ą ' w y c h o w a n i a , jak ie otrzy­
m a ł e m w d o m u rodz ic ie lsk im. Zbyt 
lekk ie życie pędz i łem w młodośc i . 
Pieszczono mn ie , jak la lkę. Wszyst­
kie frioje kaprysy by ł y m o m e n t a l ­
nie spe łn iane, ale n igdy n ie ośmie ­
l i ł em się powziąć samodzie lne j de­
cyzj i . Ożen iono m n i e , dano m i 

posadę urzędn ika , nie zasięgając 
zupe łn ie w tych kwest jach mego 
zdania . 1 nawet sam uw ie rzy łem, 
iż pragnę się pobrać z ładną i m i ­
łą Lucy , k tó ra mia ła dwadzieścia 
tys ięcy posagu. 0 ż e n i ł e m się i n ie 
żału ję tego. Zresztą, bez cudzej 
p o m o c y n igdy w życiu nie pot ra­
f i ł b y m się ożenić. Pozatem Lucy 
odznacza się energją, przeeornoś-
cią i zdolnością wygodnego urzą­
dzania się w każdej sytuacj i — 
tych wszystk ich zalet ja nie po­
s iadam. 

Ona m i uczyni ła życie l ekk i em 
i p r zy j emnem. Je j jes tem obowią­
zany, Iż mn ie przen ies iono do Pa­
ryża, że m a m dobre jedzen ie , ład­
ne urządzenie mieszkan ia , k tó rego 
m i zazdroszczą wszyscy ko ledzy i 
n iewie lk ie oszczędności , dz ięk i k t ó ­
r y m m o ż e m y spędzać co rok k i i -
ka mies ięcy nad m o r z e m . L u c y 
ma charakter spoko jny i n igdy się 
ze sobą nie Wóc imy. 

Zawsze jej bezgranicznie u fa­
ł e m , n igdy nie ośmie l i ł em się na­
wet przypuszczać, że Lucy m o g ł a ­
by mn ie zdradzić. 

Po raz pierwszy ta myś l . n i e 
przyszła m i do g ł o w y " , ale była 
m i podpowiedz iana. Odda l i l i śmy 
wtedy służącą za aroganc ję . F\ 
następnego dn ia o t r z y m a ł e m l ist , 
w k t ó r y m mn ie zaw iadomiono , .że 
żona .proja ma .kochanków" , od 
k tó rych bierze p ieniądze; że ja je­
s tem albo d u r n i e m , a lbo jeszcze 
gorzej " . . . 

Odrazu pozna łem charakter p i * 
( m a służącej i spa l i łem list, nie 

wspomina jąc o n im Ł on ie . Mogę 
zaznaczyć, iż spokó j mó j nie by ł 
naruszony, a zaufanie do żony za­
chwiane . 

K iedyś b y ł e m z Lucy w tea­
trze. G łówną bohaterką : z t u k i by­
ła w ie l kośw ia towa dama , k tóra 
prowadz i ła d o m na szeroką ska lę , 
o t r zymu jąc na to ś rodk i od swo ich 
kochanków . Dlaczego wtedy bo-
jaźń ścisnęła mo je serce? . . D la­
czego przesta łem słuchać ak to rów 
i począłem obl iczać dochody i roz­
chody naszego budżetu?.. Dlacze­
go to py tan ie dręczy ło m n i e całą 
noc i cały dz ień , dopók i nie prze­
k o n a ł e m sam s iebie, że nie żyje­
m y ponad stan, że n is w y d a j e m y 
więcej , niż z a r a b i a m y ? . 

W każdym bądź razie spędzi­
ł em bardzo c iężki tydz ień . 

flle to są wszystko g łups twa 
w po równan iu z te rn , co przeży­
ł em wczoraj . Wyszed łem z b iura 
wcześnie j , niż zwykle, gdyż pole­
cono m i oddać w min is te rs tw ie 
robót pub l i cznych k i lka ważnych 
pap ierów. Po w y p e ł n i e n i u pole­
cenia, poszedłem p r o s t o ' d o do­
m u ! 

Nie odrazu o two rzono m i drzwt l 
Gdy sobie to wszystko teraz przy­
p o m i n a m , zdaje m i się, iż służąca 
zmieszała się na mó j w idok , Mle 
być może, iż jest to t y l k o mo je 
przewidzenie. 

A le rzeczą pewną jest to , iż, 
k i e d y m po mir )uc ie wszedł do po­
k o j u , Lucy była tak b lada, 'że się 
przeraz i łem. Us iad łem naprzeciw 
n ie j — wyszywała przy o k n i e — 

i t rosk l iw ie począłem wypy tywać 
ją o zdrowie. Uśmiejchająfc się, 
odpow>adałn urywanemu zdan iami : 
. J e s t e m zdrowa" . . . Z a p e w n i a m 
cię, że czuję się znakomic ie ! . . 
I rzeczywiście powo l i r um ieńce , 
wraca ły na je j twarz. 

Nagle ja poczu łem, że b ladnę . 
U j rza łem na k o m i n k u parę męs­
k ich rękawiczek, k tó re napewno 
nie by ły mo je . Znaczy się w po­
ko ju mo je j żony był mężczyzna i 
zostawił swoje rękawiczki!?.. Lucy 
spostrzegła, iż s iedzę, jak zahyp-
no tyzowany . Ona także spojrzała 
na k o m i n e k i zauważyła rękawicz­
k i ; znów zbladła, prawie z i i c ien ia ­
ła, ale nie powiedzia ła ani s łowa. 
Ja także mi l cza łem. 

Te dwie m i n u t y byty straszne. 
Wreszcie nie w y t r z y m a ł e m i wy ­
szedłem z p o k o j u . U d a ł e m się do 
gab ine tu , upad łem na krzesło i 
powol i p rzychodz i łem do s iebie. 

— Cóż m a m czynić? — zapy­
t y w a ł e m siebie. — Czy zażądać od 
niej wy jaśn ień , czy też bez żad­
nych ceregie l i zrobić je j skandal?. . 

Myś l o ka tas t ro f ie , k tó raby m o ­
gła przeinaczyć mo je życie — 
przerażała mn ie? flle nagle przy­
p o m n i a ł e m sobie rękaw iczk i , leżą­
ce na k o m i n k u , I zachciało m l się 
krzyczeć i kogoś b ić . 

Nie w i e m po co znów ws ta łem 
i poszedłem do p o k o j u żony . 
Siedziała wciąż przy o k n i e i uda­
wała, że szy je. Spo j rza łem na 
k o m i n e k — rąkawlczk l zn i knę ł y . 
Z rob i ło m i się l i e j . 

Znów usiadłem naprzeciw n ie j . 
C z u ł e m się tak rozbi tym- "> 

zmęczonym, jaKbyrn wype łn i ł cięż­
ką procę, a l b o m szczęśliwie uni ­
knął śm ie r te lnego niebezpieczeń­
stwa. Szuka łem słów, ale nit 
zna jdowa łem ich; nic nie mów i ­
ł e m , nic... Lucy siedziała w m i l ­
czen iu , nie podnosząc dczu . Za­
padł zmrok . Służąca przyszła • i 
zame ldowa ła . . O b i a d podany - . 
Mie d rgną łem. Lucy rzekła: . C h o C ' 
na ob iad , mó j przyjacielu! . . . 

Nie odpow iedz ia łem je j , a e 
poszedłem za nią do jada ln i . O-
b lad przeszedł w p o n u r e m milcze­
n i u , l .ucy zadała mi dwa — trzv 
py tan ia , jak spędz i łem dz ień . Oc-
powiada łem t y l ko sucho " t a k " lut-
„ n i e " . Lucy , j akby tego nie zau­
ważała: odzyska ła poprzednią pe­
wność s iebie; była zupe łn ie spo­
ko jna , tak spoko jna , iż chwi lami 
c z u ł e m , że poczynam wątpić w 
rzeczywistość w idz ianego . 

Poszedłem wcześnie spać. 2 
t r u d e m zasną łem, ale spa łem d łu ­
go. G d y m się nazajutrz obudzi i , 
c zu łem się lep ie j . Czyż pomówię | 
z nią?.. . 

M a m tak ie wrażen ie , j akbym 
mia ł j ę z y k związany, a ręce sku te 
j akby m n i e ktoś uroczył. A zresztą 
— rozmówić się z ni ł j powin ie­
n e m wczora j . O d Wczoraj — jeśl ' ;. 
jest w inna—zdąży ła wykomb ino ­
wać jak ieś wy jaśn ien ie . 

A jeśl i jest n iewinna?. . ' 
(Prze t łumaczy ł V ' P-) 
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Białystok. 
DĄ\ś: Jakóbs Apostoł.!. 

Ju|ro:(Anny .Matki NMK. 

Wkchód slońcn o i!. 4.4S 
Zaiclińd o «. S5.S 

VV;..r.k i wichód Us. o d.<>.10 
_ ' Zijcliod o jl.Sł? w. 

Wiec rtidcy ny „Dslen. Blał • 
W sprawie obecnej sytuacji po­
litycznej w związku z przesile­
niem jinbint'tDv;eni ściągnij! sporą 
liczbę słuchaczy. Ref . rował sytu-
acię obeciKi'red. .Dz ień . Binl.", 
!.ubKiev.'.cz. Referat miał na celu 
pcu:'onii-Hvnniti bezstronne, szer­
s z e j ' ogółu, wyjaśnienie fatal­
nych, a zjjubnych skutków prze-
siier-.ia gabinetowego, nierządu j 
bezładu. < Icetpa działalności Sej-

«nu, walka lewicy z prawicą, po-
rtz-eba oparcia rządu na zespole 
stronni tw centrowych by/y- lenia­
łem referatu wysłuchanego z zacie­
kawieniem. Sknro jednakże do-
s?.lo d> cmóurema sprawy niepod-
r;<ain;i njnu.iacji rządu Karfan-
tego 11 i owi z tłumu uważali za 
-topowne. wyrazić sWoi-» uznanie 
dla Korfantego inni znów dla Śli­
wińskiego. 

Jak się okazuje nietylko w Se j -
mi", lecz i w kraju podzieliły się 
;.dar.ia. i l udz i ; bard/ iej z punktu 
widzenia prtrtji u\z interesu pań­
stwu gotowi są patrzeć się na 
stosunki obecne. 

Przemawiał następnie p. Józe­
fów, :z\ b. C2ł„ Z w . . P r ą c a " . 

Ze względu na to, iz wiec or­
ganizowała redakcja, odmówiono 
głosu, p. (Strzemboszowi, delega­
towi ZwV Lud. Nar. naj Woj . Bia­
łostockie i przedstawicielom N.P.R. 
^ Wiec me miał bynajmniej w 
prearamie agitacji partyjnej, czy 
to lewicy, czy prawicy, 

Naogół ł i e c e infonniacvjne w 
dużej mierze przyczynić się mo­
gą do obudzenia . myśli politycz­
nej i społecznej. T o też raz 
Wznowione, będą i nadal konty 
nuowane przez redakcję naszego 
pisma. 

— Podatek mieszkaniowy. Ter­
min ostateczny płacenia podatku 
mieszkaniowego kończy się w dniu 
29. b. m. Pjo tym terminie zosta­
ną iiależności miejskie ściągnięte 
w drodze przymusowej, przyczem 
oprócz tego pobierane będą od­
setki, tytułem kosztów egzeku-
tywnych. 

— Poelaj x repatriantami, u-
negdaj przyDył do Białegostoku 
nowy pociąg reemigrantami z Ro-

— . leSZCI(ŚliU/y wypadek. Pod­
czas spożywania przez rodzinę Za-
bludowiczow (Św. Rocha 22) obia­
du spadł na stół- kawał sufitu, 
który stłukł wszystkie naczynia i 
zranił w plecy ' jedną ! f biedzących 
przy stole esób. 

— Nowa skrzynka pocztowa. Ku 
wielk iemu zadowoleniu przechod­
niów umieszczono onegdaj na pla­
cu Kościuszki obok Starej skrzyn­
ki pocztowej nową . kilkakrotnie 
większą. Wielka dogodność, gdyż 
róg ul. Kościuszki j^st najwięcej 
ruchliwym 1 stara skrzynka napeł­
niała się w.przeciągu kilku godzin: 

— Rokowania piekarzy. Jak 
wiadomo, podjął się p. Inspektor 
Pracy pośredniczenia między właś­
cicielami piekarń, a robotnikami 
piekarskimi i zwołał na dzień 22 
t>. m. przedstawicieli stron oby-
dwuch do rokowań. Wobec oświad­
czeń.a jednak'właściciel i piekarń, 
iż me posiadają dyrektyw do per­
traktacji, od ogólnego zebrania, — 
rokowania zostały odroczone na 
dziś, 25-go lipca. 

Zarząd .Kola Piłek" prosi 
wszystkie Członkinie1, oraz osoby 
życzące sobie należtć do .Ko ła" , 
o przybycie na ogólne zebranie 
mające się oflbye w sobotę 29 b. 
m. w lokalu .Koła Polek*, ul. Sien­
kiewicza Nt 26. 

— Miały M '•lijramy U H-
merykl od hi b, m. podwyższono 
i obecnie wyraz kosztuje — zale­
żnie od miejsca przeznaczenia — 
najtaniej jednak 1 925 mk. drogą 
telegraficzną] i 1,732 ink. 50 fen, 
dfogą radiotelegraficzną, jedynie 
za telegramy tak zwane zamor­
skie niepilne pobiera się połowę 
oplatv, lecz i to wynosi więcej 
ud 790 ink. 

— Wydawanie paszportów. Wy­
dział paszportowy Starostwa upo­
rał się już ji zaległościami i wy­
daje obecnie dowody osobiste 
w norrnalneiti tempie. Załatwienie 
dotyczących formalności trwa dwa 
do trzech diii. 

Osoby, kfóre złożyły podania 
do dii. 19 goi b. m. mogą się juz 
zgłosić po odbiór paszportów. 

— Do odjkbrania. W Komen­
dzie Policji Pjaństwowej po W. Bia­
łostockiego (^1. Warszawska .Ni 3) 
znajduje się do odebrania przez 
prawego właściciela cmtstka, ko­
szyk ręczny e dwoma sukienkami 
i warkoczami. 

— DOWÓZ- Wczora j przybyło 
do miasta: 2 ,wagony mąki , 2 wa 
gony towaróftf kolonialnych, 2 wa­
gony szmat, l wagon wełny, I wa­
gon żelaza, I wagon papieru. 

— Kradzież na ulicy. Przecho­
dzącej w diii. 22 b. m. ulicą No­
wy Świat p. Jankowskiej skra­
dziono z kieszeni okrycia port­
monetkę, zawierającą 15 tys. mk. 
w gotówce oraz pierścionek sre­
brny. 

— Kradzieże w poelajaeh. J» 
dącemu w dniu 22 b. m. z Grod­
na do Białegostoku p. Sosnowic-
ki mu skradziono w pociągu pa­
kunek, zewieraiący bieliznę męs­
ką, wartości 30 tys. mk. 

— W tymże pociągu p. Klej­
notowi A. skradziono z kieszeni 
płaszcza pugilares, zawierający 
kilkadziesiąt tysięcy marek w go­
tówce oraz dokumenta. 

— W pociągu z Białegostoku 
do Warszawy p. Juchnowieckie-
mu skradziono onegdaj walizkę, 
zawierającą różne rzeczy, war­
tości 50 tys. mk. 

— (Bykryele sjfare] kradzieży. 
Onegdaj wykryto kradzież garde­
roby, pobełnionej w m-cu wrze.* 
śniu.1920f r. na sumę lOC.OOOmk. 
na szkodę Rybołowskiego Wolfa, 
zam. przfy ul. Mazowieckie! 25. 
Sprawcę kradzieży Borowskiego 
Aleksandra aresztowano. 

— Ku uwadze wlaseleieil hote­
lów. Coraz częściei zdarzają się 
kradzieże w hotelach. Właściciele 
hotelów Winiii dołożyć starań, by 
temu procederowi skutecznie za-
pobiedz, gdyż za kradzieże po­
wyższe są odpowiedzialni W pier­
wszym rzędzie oni sami. ; 

— Ujecie oszusta. Dn. 8 b. m. 
były wywiadowca E. U. S., Z y g . 
munt BrBner, mianujący się niele­
galnie obrońcą sądowym, pobrał 
tytułem honorarjum za prowadze­
nie sprawy w Sądzie Okręgowym 
od mieszkanki wsi Kuryłły, gminy 
Sokólskiei, oraz od Emilii Sada-
nowicz 56 tys. mk. W terminie 
rozpatrywania sprawy Braner nie 
zjawił się i uciekł z pieniędzmi. 
Wszczęte przez Urząd Śledczy 
poszukiwania ,uwieńczone zostały 
aresztowaniem oszusta. 

a 
Protest Z powodu umiesz­

czenia ipedpisu Stowarzyszenia 
Urzędników Państwowych pod 
odezwą z dnia 17 lipca rb. M ię ­
dzyzwiązkowej Komisji porożu-
miewawczej , ogłoszonei w dn. 18 
bm. w prasie politycznej, Zarząd 
Oddziału Grodzieńskiego S. U. P. 
na posiedzeniu w dn. 20 bm. po* 
w n ą ł uchwalę treści ' następują­
cej: i 

1) Ze względu na dotychcza­
sową wielokrotnie z naciskiem 
stwierdzoną zupełną apolityczność 
S. U. P., ukazanie się jego pod­
pisu pod odezwą polityczną uwa­
żać chjcemu za nader przykre 
nieporozumienie. 

2) W razie istotnego podpisa­
nia tej odezwy przez członków 

Zarządu Głównego S .P .U. uwa­
żamy to za przekroczenie przez 
nich swych pełnomocnictw oraz 
za wciąganie ogółu urzędników 
w walki polityczne i przeciw te­
mu stanowczo protestujemy, nie 
wchodząc w meritum zagadnienia, 
które odezwę spowodowało. 

3) Uchwałę tę ogłosić W pra­
sie i prze$(ać do ( Z a r z ą d u Głów­
nego S.U.P. prosząc o odpowied­
nie informacje. 

Walka lokatorów z kamletlcz-
nlkaml w Brodnic, trwa w całej 
pełni, a dotyczy płacenia czynszu 
za wynajem tak mieszkań prywat­
nych jak I sklepów. Związek Gro­
dzieński rozesłał okólnik, że w 
razie gdyby właściciele realności 
wzdragali się przyjmować komor­
ne, lokatorzy mają w terminie o* 
bowiązkowo wnosić komorne dn 
depozytu sądowego. 

Drukowane podania w spra­
wach czynszów dostać może w 
biurze Związku Z-k Magistracki 
5, codzienle' od 18—21 wieczór. 

Porzaetny baaaż. 8-go b.m. na 
st. Drusklenikl , w poczekalni, zo­
stał znaleziony bagaż, składający 
się z bronzpwel walizki i węzła, 
owiniętego w blaie prześcieradło. 
Właściciel bagażu znikł bez śla­
du. 

C o spowodowało porzucenie 
przez ^właściciela swoich rzeczy, 
niewyjaśniono. 

Osierocony bagaż przesłano 
do Lkspozytury poliC|> śledczej w 
Grodnie. Zawartość bagażu zdra­
dza przynależność jego do inteli­
gentnej właścicielki, dbającej nie-

I tylko o pewne wygody w podróży, 
lecz również i o swoją powierz 

, chowność. 

Maskowany wyzysk 
Dr 

(Korespondencja własna .Dz iennika Białostockiego). 

Talhelm, lako .lllanlrop" i społecznik. Ofiary jego chciwości f 
nledbalslwa 

Rozlegają się dokoła narzeka- dowolić 
nia, wymyślania i przekleństwa 
pod adresem wyzyskiwaczy— 
handlarzy i przemysłowców, któ­
rzy chciwi zysku, biorą wygóro­
wane ceny za swój towar. 

— , Z e skóry nas obdzierają 
te chamy" wołają jedni ,— 

— Pracujemy wyłącznie na tę 
hołotę—krzyczą inni. 

Lecz jak mówi stare przysłowie: 
„Kiedy nt» niedźwiedzia upadnie 
szyszka,—to on mruczy, gdy zaś 
cała sosna się zwal i , wtedy milczy'' 

T a k to i my: wyrzekamy na 
„chamów" i .hołotę" , gdy nas ob­
dzierają, skoro ;Faś nas najniele-
galnej wyzyskują 

innego rodzaju łupieżcy,— 

ludzie z t. zw. .wyższej sfery" 
społeczeństwa,—pokrywanjy to po-
tulnem jakiemś poddańczem, rzec 
by można, milczeniem i przecho­
dzimy mimo faktu porządku dzien­
nego. 

Bojaźń czy wstyd powstrzymu­
ją nas od głośnego i otwartego 
wypowiedzenia się w tym przed­
miocie? 

T a k i e stosowanie dwócb róż­
nych miar jest niesłuszne; należy 
mierzyć wszystkich jednym łok­
ciem, skoro krzywda się nem dzie­
je i słuszność jest po naszej stro­
nie. 

Oto garść faktów i to faktów 
niewątpliwych, mogących być udo­
wodnionymi w każdej chwili , w 
jaki sposób .wyzyskują mniej za­
możne warstwy naszego społe­
czeństwa—niektóre osobniki, po­
stawione przez los na wyższym nie­
co szczeblu. 

Z całą więc bezstronnością i 
sumiennością podzielimy się zna­
nymi nam szczegółami 

Któż w Grodnie nie zna 
d-ra Telbejma? 

Kto nie o jego . f i lantropi jnej , 
działalności, jako lekarza? 

Ileż to trzeba zabiegów, sta­
rań, próśb i błagań, żeby skłonić 
tego ąamarytanina do odwiedzenia 
chorego, o ile ten chory w mnie­
maniu .powagi lekarskiej", n iego ­
dzien jest jego wizyty, , 

A już, uchowaj Boże, gdy się 
p. Ta lhe jm dowie, że pomocy jego 
potrzebuje pacjent, który przy­
puszczalnie nie będzie mógł za-

przesiidnych wymagań 
materjalnycn, co grozi uszczup­
leniem honorarjum (nie mówiąc 
już o bezinteresowna) fatydze, t 
W t e d y 

przepadła nadzieja! 

— . P a n doktór nie wychodzi — 
cierpiący".. . 

— .Pafi doktó-- wyjechał na 
czas nieokreślony'"... 

Mało tego. Nawet fam, gdzie 
woła p. T . bezoośrednio — ścisły 
obowiązek służbowy do czynności 
lekarskich, nawet tam 

p. lalfjejm stara się v/yzys-
kerć sytuację. 

Lecz przejdziemy do przykła­
dów: 

Żona dyspozytora depot, — 
p. He lena Kołłątaj, będąc poważ­
nie chora i, korzystając z prawa 
leczenia się na koszt Skarbu Pań­
stwa udała się do szpitala miej­
skiego. 

T a m leczył ją dr. Talhejm. 
Przebieg, choroby wymagał dłuż­
szej kuracj i . Trzeba było najpierw 
dokonać operacji. Dr . Talhejm 
jako specjalista zabrał się dc 
dzieła. 

Operacja udała się pomyślnie 
i pacjentka zaczęła powracać do 
zdrowia. 
'•4< Wywiązawszy się szczęśliwie 
ze swojej funkcji, operator 

zażądał wynagrodzenia w 
wysokości 7000 mk. 

na co nie miał żadnego prawa, 
gdyż pracę jego w szpitalu opłaca 
Magistrat. 

M ą ż rekonwalescentki , p / W i ę -
czesław Kołłątaj, zaprotestował 
przeciw temu niesłusznemu wy­
maganiu dra Talhejma, przypomi­
nając mu jego obowiązek. 

N ie pomogły jednak żadne 
protesty i udowodnienia, — chciwy 
zysku - p . konsyljarz, stanowczo 
oświadczył p. Kołłątajowi, że 
dotąd 

nie wypuści ze szpitala 
jego żony, 

dopóki nie otrzyma żądane) sumy. 
Cóż było robić? P. Kołłątaj za­
płacił. Żądanego jednak kwitu 
od Dr. T . nie dostał. 

(c. d. n.) 

10 puftu ułanów, na wał. ,S«fco-
le", 3) por. Gadek, 9 p. ułanów 

. na wał. . J ó z k u * . 
Mastrował w obu biegach zna­

komicie r tm. Ketllńskl, kontrma-
strowalt porucz. Gsdek i rotmistrz 
(Jszyński. 

W niedzielę, dnia 16 b. m.. w 
koszarach im. gen. Bema urządzi­
ło wspomniane Koło konkursy hip­
piczne, które jednak musiały być 
.przerwane ze względu na szaleją­
ca, burzę Doprowadzono z t rudem 
do końca pierwszy konkurs: 12 
przeszkód do 120 cm. wysokości 
i 3 metrów szerokości. 

Trzy nagrody honorowe Koła 
otrzymali: I ) ppor. Wovcikiewicz, 
VIII D.. Pi. K. no .Durn iu" . 2) ppor. 
Lewoniewski, 3 pułku strz. K. na 
„f lntku", 3) por. Gadek, 9 pułku 
ułanów na .Józku" . 

Stawało 13 jeźdźców. 
Dokończono zawody w dniu 

19 bm. drugim konkursem, lek­
kim, dla koni, które nie wygrał / 
> lub II nagrody. (10 przeszkód co 
1 10 cm. wys. i 3 metr. szer.). Sta 
w i ło 12 jeźdźców. Trzy nagrody 
honorowe Koła uzyskali: 1) por. 
Grodzki, 3 p. s. k. na ,Warjacie", 
2) ppor. Lewoniewski, na „Erosie'. 
3) por. Gadek, na .Kucu" . 

Zawody zebrały liczną publicz­
ność, tak z bośiód urzędników 
miejscowej administracji cywilnej, 
jak i zpoścód wszystkich warstw 
społeczeństwa białostockiego, co 
Gaje pewność, że zainteresowanie 
dla tego sportu jest bardzo wielkie. 

Następne zawody, obejmujące 
konkursy lekkoatletyczne, jak sko­
ki w dal, wzwyż i o tyczce, bieg 
100 m., mecz piłki nożnej, oraz 
dwa konkursy hippiczne odbędą 
się już w mieście w korzarach im. 
ks. roniatowskiego w niedzielę, dn. 
13 i- er pnia. J. D 

Wiadomości sportowe. 
B i a ł y s t o k . 

Sport konny od dłuższego cza­
su pppadł w Białymstoku w letarg 
i powoli zaczyna się budzić. Na­
potykając na liczne trudności, na­
wet na niechęć, przecież przebo­
jem idzie i ożywia nawet tych, 
którzy najbardziej spali. Ma stanąć 
podobno pod miastem regularny 
tor Wyścigowy do biegów gentle-
mańjskich, ideą tą zainteresowały 
się nawet władze miejscowe - .da 
Bógr w jesieni może nudzące sie. 
miasto będzie miało atrakcję nie­
bywałą... wyścigi! 

2 przyczyn zrozumiałych naj-
więcej zainteresowani są oficero­

wie. Niedawno też założone w 
Białymstoku .Koło sportowe ofi­
cerów" rozpoczęło żywą działal­
ność, otwierając sezon w dniu 2 
lipca b i e g a m i .par force". 

W dniu tym odbyły się dwa 
wyścigi na polach pod koszarami 
im. J . Piłsudskiego. Pierwszy bieg 
z przeszkodami, długości 5000 m., 
przeszło 9 koni. Nagrody otrzymali: 
1) por. Rostowski, 3 pułku strzel­
ców konnych na wałachu .Chery-
siu", 2 ) ppor. Tomaszewski, > VIII 
D. R. K. na wał. ^Grzmocie", 3) 
ppor. Woclkiewlcz, VIII D. A . K. na 
klaczy .La lce" . f i 

Drugi bieg, również z* przeszkoli 
daml , długości 3000 m., przeszła 
8 koni . Nagrody otrzymali: 1) ppor, 
Grzeiu łko, 1 pułku ułanów na k). 
„Abazówce", 2) ppor. Zawadzki, 

Obwieszczenie. 356 

Do rejestru handlowego Sądu 
Okięgowego w Białymstoku wciąg­
nięte zostały następujące Spół­
dzielnie: 4u 

(Ciąg dalszy). 
w ćn. 14 lipca 1922 roku. 

Pod Na 4 1 . Firma: .Spółdziel­
nia Żołnierska 3-qo pułku strzel­
ców konnych w Białymstoku z od­
powiedzialnością udziałami". Sie­
dziba — koszary im. generała Be­
ma w Eiałymstoku. Rodzaj i 
zakres odpowiedzialności: za wszel­
kie zobowiązania spółdzielni człon­
kowie odpowiadają całą sumą za­
deklarowanych udziałów. Przed­
miot spółdzielni jest: a) kapować 
hurtowo, przerabiać i wytwarzać 
artykuły spożycia, przedmioty u-
żytku żołnierskiego i domowego i 
odsprzedawać je detalicznie swoim 
członkom; b) wspierać czytelnie, 
bibljoteki, świetlice i t. p. instytu­
cje oświatowo-kulturalne; c) dzier­
żawić i nabywać nieruchomości, 
niezbędne dla spółdzielni. Wyso­
kość udziału wynosi mk. 300, a 
wpisowego mk. 20, które winny 
być wpłacone przez każdego człon­
ka: mk. 100 przy zapisaniu się do 
spółdzielni, a reszta zaś płatno w 
dwu równych miesięcznych ratach. 
Członkami zarządu spółdzielni są: 
1) Przewodniczący ppor. Zdzisław 
Czajkowski, 2) skarbnik .i kierow­
nik sklepu, st. strz. Józef Szatań­
ski i 3) st. strz. Franciszek Nie­
miec. Zastępcy członków Zarządu 
sa.: 1) st. strz. W/adysław Zmitro-
wicz, 2) st. strz. Bolesław Kontrym 
i 3) wachmistrz Alfons Obłuda, a) 
Spółdzielnia zawiązaną została na 
czas nieograniczony, b) Pisrnem, 
przeznaczonem do ogłoszeń spół­
dzielni, jest czasop9mq .Polską 
Zbrojna", c) Rokiem obrachunko­
wym dla spółdzielni jest okres od 
I lipca do 30 czerwca, d) Zarząd 
składa się z 3-ch członków i,3-ch 
zastępców. Obowiązki i prawa Za­
rządu określone są w §§ 20, 21 i 
22 Statutu, g) Likwidacja spół­
dzielni następuje zgodnie zr art. 
75 ustawy oraz wskutek rozwiąza­
nia pułku. 

Do rejestru handlowego, Działu 
B. Sądu Okręgowego w Białym­
stoku w dn. 7 lipca! 1922 r. zo­
stała wciągnięta następując* firma: 

(Dokończenie nastąpi). 
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•n. «*>•••>• Jl|oło#jootolr.u 
B i u r * t r o o o p o r t o w o . 

b I M f * l f k t S, A. (Transport P o lsk i ) 
Kop. zakład, Mk . 100.000,000 załatwia: 
transportowanie ładunków lądem I woda 
w państwip i « granicą. eksp«dyc|a. 
clenie. njagazynowenle, ubezp. transpor­
tów, wanranty, finansowanie zakupów, 

komis, lekaso. 

W y r o b y ftolozno. 
T. I ł i M l k l I tm. M t l n n n M (dawn. 

J. Szapino, firma egz. od 1843 r.), Rynek 
Kościuszki Nr. 4, telef. 307. 

ŻelazOt blacha I art, techn -budowlane. 
Osie wyrobu Bartelmuso, wielki wybór 
naczyń kuchennych. 
Uwaga! D la Stowarzyszeń Rolniczych I 
Kooperatyw c«ny fabryczne. 

T o o h o l k o I o l o k t r y o z n o o ó . 
I . B«*y*k1-Cwlrk* I I - ka . Oddział B ia ­

łystok, Rynek Kościuszki N> 15. instala­
cje techniczne, poleca)*, po cenach fab­
rycznych: żarówki, e lektrycsne. maszyny 
wszelkie, samochód)', s i ln ik i , pompy, 
miedź, mosiądz, dkucia do drzwi I okien, 
cement, wapno, gips, papa dachowa. 

Kroatoy. 
Pierwszorzędna chrześcjańska pra-

cownla ubrania wojskowego i cywfłne-
go cechowanego majstra W a h a l i 11*11-
a f i k l s | * . Przyjmuje obstakinkl na 
płaszcze i f rencże wojskowe, oraz pal ­
ta, kostiumy, futra, surduty, smokingi 
cywilne i bekiesze z materiałów włas­
nych j pp. kl i jentów, za Wykwintne 1 
sumianne wykonanie robót wielki zloty 
medal, warszawa 1910 r. krzyż honoro­
wy, Neapol 1913 r. Białystok, ni. Lipo­
wa dom Puchalskiego (naprzeciwko So­
boru). Obstalunki ' wykonywują s i t su­
miennie i punktualnie, 

Emlljo 
Magazyn „Nowości Sezonowe" Konfek­
cja damska i męska, ul. Rynek-Kościu-
szkl Jo 2. i 

fialantorja I m o d y . 
• • • a m tMiikljb afera* a. lalkra-

t t k l . Ul. Rynek Kośtiuazkt J * 3. Pole­
ca suknia, palta, bluzki , spódnice, far­
tuchy. 

Wina -todkl. 
J t k t t W f i s y l . Wina owocowe. Skład 

win I wódek. Rynek Kościuszki M I I . 

iakaarlMkl. obuwia ! 
I okóry. 

„ Is iaW •aai t faoakl , Lipowa 18, Mana 
zyn o iuwla męzklego, damskiego I dzie­
cinnego. 

• l a lMtscka Hartowała n a r ul. Kil iń­
skiego^ Nr; 9, poleca Skóry pdeszwlane 
chromowe, towar harnburSkl, glemzy 
lakiery. 

I O a o d n l o t t w o 
Tewsrsyi lw* O s a ł a l n ł r a i t i i a t r j a a 

„Tasaar* « • a r t i a w l i Sp. - ogr. odp. 
Przedatawiclel w Blalymstokn Juljan J a ­
kubowski, ulica U p o w a , H o t e l Pa la * . 

i B i u r o o k r ^ t o o * . 

Canadian Pacific 
B I A Ł Y S T O K 

ul. Iliaklnrina «, 
regularna bezpośrednia komunikacja 

do K a n a d y I A m a r y k l . 
\ Za ła tw i bezpłatnie prośby. 

I|j do Konsula calem otrzymania 
w iz * Amerykańsk ie ) ; 

2) do Urzędu Emigracyjnego ce­
lem! otrzymania pasportn zagranicz­
nego. _ _ • 

K a l « ł O a i > n l a . 
K i t t i a ra la laasaytlsUIra f - k * z o. od. 

ul. S leakiewicza 8 1 . Poleca Podręczni­
k i , dzieła naukowe l i terackie, społecz­
ne, techniczne, rolnicze, muzyczne, pa­
pier, zeszyty przyb. i mat. pism. księO' 
buchalter, i t. d. Hur t . d«n f . , 

D z i a ł • I f n i o - h o l o n j a l n y . 

B r a c i a G łowińscy 
Rynek-KMciuszk i JA 9 

polecają: pieiwszorzędnych f irm 
• t t k l , k w l i r y , V i m . towary ko lon­
ialnie, Mąk i n i feifey, wanil ję, migda­
ły, rodzenkl I różne zapachy. Cytara, 
Mydlą toaletowe .Pu ls" . 

D o m y H a n d l o w o . 

• * « Hindlawr Mlinyttaw latajikl-
Oddzia ł w Białymstoku, Kolejowa 20. 
Te l . 296, polecat koks Górnośląski. 
„Zaprze" , brykiety węglowe, wapno 
Kieleckie, cement, gips, pepe. dacho­
wa. > oraz wszelkie materjaly budow­

lane. 
- ł -

• •a Miajlaoy Inwtstto rtrtaotkl ul. 
Lipowa Nr. 6, I piętro. Po lec* p o ce­
nach konkurencyjnych manufaktur* . 
wszMkle artykuły Spozywczo-kolon|alne. 
Nacjzynla kuchenne, żelazne emal jowane, 
obujwle męskie, damskie, dziecinne. Skó­
ry ifodeszwlane miękkie. Wielki wybór 
WyrjobiW szklanych. H u t t — D e U l . 

Z a k ł a d y 
E l o k t r o ł o o h n l o a n o . 

• r a d * f i r y i . Lipowa 40 w podwórzu. 
I lastataala, rsptrasts I p a * * t | i a l i . 

Oświetlenia, motorów, dynamomassyn, 
transformatorów, oporników, ampero I 
Woltomlerzy.przyrządów medycznych, 
S(yqnallzac|i I e tc . 

M i e w a l n p * r u | r . telefonów i 
urządzeń telefonicznych. 

•y r t fe : tablic rozdzielczych, kolek­
torów, oporników, ogrzewaczy do 
celów specjalnych i t. p. 

S k ł a d o l o l , s m a r ó w , 
p o k o s t ó w . 

RYNEK KOŚCIUSZKI 15. 
wyłączni przedstawiciele znanej fabryki 

„ D I S E L - O l L " s-ka tech.-przem. 
R. Godycki-Cwlrko i s .ka sprzedaż hur­
towa i detaliczna po cenach fabrycznych. 

ALFALAWAL w ? 
Sp. techn. przrtn. 

B . G o d y o k L C w t r k o I S - k a . 
Kynłk-Kiłelniikl H. 

Informator 
przomysłowo>handlowy 

m. Grodna. 
C u k l o r n l o . 

H l i k u n a i r b l i l t k t ulica Pocztowa 9, 
poleca k a w ę , herbatę, mleko, maza-
gran, lemoniady, Wtsalkl l lady I Wttlkt 
sybir alaitik. 

F a b r y k i t y t o n i u . 
„alamfeal" ul. Bonifraterska (dawn. 

Ta ta rska ) M U . te l . 12. 

Sukno L towary btewateo. 
t . Jaaaoaat Sk ład sukna .cywt lnMo I 

wojskowego. Grodno, ul. Dominikańska 
ł * 8. tel . 49. 

8 
<ił 

I 
e 

u! 

U r o d n o 

ul. Zamkowa Na 2. 

bsIfyeka-miiBrykaAiki 
Linia. 

jedyna regularna komunikacja 
bez przesiadania, Gdańsk — 
Nev-York . Gdańsk — Kanada. 
Wszelkich informacji ustnie i 
pisemnie udzielamy bezpłatnie. 

Matorjały budowlano. 
• . Hunapatr. Grodno, Horodalczanska 

Ht 3, te l . 141. Artykuły budowlane 
wapno, cement i węgiel kamienny, wy­
roby betonowa i studnie betonowe. 

K s l q a a r o l o . 
. . a a a U k * " M a j a r a l a I ttlM tayaa-

raw Itfealayek ul. Dominikańska Nt 10 
J t f lyM I Na | t *« *M t r a f i a zakupu w 

wielkim wyborze książek różnorodnej 
treści. 

Ha l i r ia ty p U o l m a ł hurtowo i deta­
licznie. 

T a r t a k I h a b l a r n l a 
. P i a l t n i R ' 

J. M i n i l l ł l , Przedmie łc ie ForSztadt 
tel- 208. 

Malarnla I wytwórnio 
szyldów. 

„ • « ' • ul. Dominikańska nr. 23, szyldy, 
plakaty, wszelkie wyroby malarskie 
artystycznie po cenach konkurencyj­
nych 

D o m y h a n d l o w o . 
Dam HlBdlswy „PObOHM". Stowa­

rzyszenie emerytowanych of icerów 
w . P. Dra iaa . a l . Oemlalkaai lu . Ha l l i 
I ł i a i W a t k l , HI. 1. Eksport i import: z ie ­
miopłodów, paszy, drzewa budulcowego. 
opałowego. Dostawa dla instytucji woj­
skowych. 

D i u H iad lawy p. f. B u ł a w Bnadi l t i 
I - ka a n s a * , 1 1 . HKkłaadrawik i I . Z a ­
kupuje ziemiopłody w każdej ilości, jak 
również artykuły spożywcze; dostawia 
takowe dla Instytucji wojskowych, rzą­
dowych. 

Pi IIRI MM MfirWy, 
Grodno, ulica Brygldzka 

lal. 247. 
Eksport i Import wszelkiego 
rodzaju towarów artykułów 
spożywczych, nasion, narzędzi 
rolniczych i Inn. Dostawa dla 
instytucji wojskowych, spolecz-

nych I kooperatyw. 

B r o w a r p a r o w y 
i . Har ta l l i a . Grodno, ul. Ogrodowa 2 

tel . 120. 

W ó d k i I l l k l o r y . 
Iktad wla wMik. I MkitraO luaki aa-

B f M . Egzystu|e od 1930 r. G r o d n o , 
ulica Brygidzka M I , (dom własny) 
te l . 56. 

E k s p o d y o j a . 
„Bratm" l ian Prst«as.-nurp*d. wia<c. 

A. Talkowski pi. Batorego 5. Te le f . Nt 158 

S ó l I o l o d s l o . 
Bk. Bnacrwsla, Policyjna 3 te l . 154. 

Prowadzi I I H s l * najrozmaitszych ga­
tunków z pierwszej ręki po cenach naj­
niższych. 

S k ó r y I f a r b y a n i l i n o w a , j 
J. I t M l k a w l M I Sy* w Grodnie . H u r ­

towy skład farb anilinowych. Fabryka i 
garbarnia skór. Kantor I składy ul. Do­
minikańska 4 i 6. teł. # ; . 

BUtatlatka hartnmla sur, MasJal 
B BradBil, ulica Dominikańska nr. 23, 
obok f i rmy S. Szanter poleca wszelkie 
gatunki skór po cenach przystępnych. 

S k t o d b r o n i , n a b o j ó w , 
p r e y b . m y i l i w s k i o h . 

H. SarSJltk ul. Dominikańska 2" 

T a r t a k i , s t o l a r n i o 
I d r z e w o , 

„bas". Ta r tak Pirawy i łtalaralt. 
Właścic ie le: A. J . Kalecki , S. Szyfma-
nowicz, Sz . Fruch i 1. D e r e c z y n f t l 
W Grodnie (Forsztadt) przy ul. Młynar­
skiej 4, telefony: 150, 258, 257. 

Hkll Dwarsskl. Przemysł leśny. Grodno 
ul. Podolna 5, tel. 205. 

B I A Ł Y S T O K . N a j w y b i t n i e j s z y o b r a z p r o d u k c j i ( , M H o h o l u z z l i ( W i e d e ń 

w r o l a c h g ł ó w n y c h : ••"j^" M MUoSć Hrdla giełdy um m 
RinoM Szyuccl Fascynu jący d ramat M? 6 ak tach 

P a r o w a f a b r y k a e ias t ang ie lsk ich 
S T A N I S Ł A W G U R G U L 

w JAROSŁAWIU (Małopolska) 
wfysyta opłatnie do każdej miejscowości pocztowej p r ó b n e picciokilowe 
paczki, zawierające wykwintnej jakości h e r b a t n i k i , • (Cakez Becuita 
Superieus ( M a k a r o n i k i , B i s z k o p t y , P a s l a n s y ) , łqcznie około 
tysiąc sztuk, za nadesłaniem 

M k . 5 1 5 0 , 
jktóre można także wpłacić zaoszczędzając sobie porto, w każdym 
>urze;dzle pocztowym na czek pocztowej kasy Nr. 140.417 Warszawa. 

Rok założenia fabryki 1S7G. 
Wyroby fabryki zostały odznaczone 57 medalami i 9 dyplomami1 honorowymi 

na w y s t a w a c h w Polsce i miastach stołecznych za g r a n i c a ) . 541 0—1 

D y p l o m o w a n i o s a a k i i n z y n i a r - o h a -
m i k Polak R.-K. Wybitny i p « | l t l t t * | * r -
feira. wtatslstit patthlM s aslnlslny iar-
feartlwa ikar i fattr, byty tfyrtktar i tmin» 
f i r b i r a l , p a n a k n U od 1 września r. b. 
odpowiedniego kierowniczego stanowiska 
z pewnym uddzialem w zyskach, włada 
doskonale polskim, niemieckim, czeskim, 
rosyjskim. 

Łaskawe zgłoszenia interesowanych 
firm z podaniem konkretnych warunków 
do Biura Ogłoszeń Radalf K e m , • a r s s i w i , 
Maraiatkawika 1 H , tub „ In tyn l t r p i r D s a " 
381 " 2 - 1 

I ' i 

o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o g o o o o o o o o o 
o o o o o o o o o o o l 

T o w a r z y s t w o H a n d l o w e 
Z CERBST, T SLIWCZYHSKI f S-ka 

ttARSIAItn, Cbmltlna 25, lei. 109 50 
K u p a j e wszystkich gatunków i z m e l o a a l a z n y w ładunkach 

Wagonowych. 
D o a ł a r c x a po cenach fabrycznych: szyny wazkotorowe, akceso­

ria kolejowe dla kolei normalno i wązkotorowycn, siekiery, topory, 
młotki do kos, śruby, mutry, podkładki , nity etc. 
582 ' , 3 - 1 

m:i,Bj(«iwa..MM" 
w s z y s t k i c h r o z m i a r ó w z a w s z e n a 
s k ł a d z i e a t a k ż e d o d a t k i d o m a ­
s z y n , o r a z r e p e r a c j a i p r z e r ó b k i 

m a s z y n . 

Z y g m u n t B r u z g o . 

B i a ł y s t o k , S l a a k i a w l o s a Hn 12. 
2 0 - 1 259 

l o o o o o o o o o o c o o c o o o o c o o q o o o o o o o o o o o o o o o o o < 

Dr. Szacki IfiToktdrGurwiczli"Leonkryński 
C h o r o b y S sp.s. skarany ,Mrni, wasrysiai • • H " U N , , , / l l f l l U 

zyjrtMije od 9 — 1 i 4 — 7 . H I 
, ' Białystok. 26-1 j • " 

rOT»roIli"n"r 

•
• spis. eharlliy ikarni, winiryesni • 
I l manopltlaos. | 

a Lecz. promieniami Rentgena I 
~ P r s y j a i u j a o d g . I O — i I 4 — S . B 

26—20 l l l l y s t l k , blpiWS Ha 17. 4480 I 

Spis. eharbby ikarni, winiryesni 
uszu, gartla i nosa • ) ' ">•"»>«»« 

cl. Sienkiewicza 5 H 
przyjnjsiie od 9 — 1 i 4 — 7 . W§ 

538 

sntiiiJi! Mii im itciwiik. 
weniryniiB I ikdrni. 

(oświetlenie cewki 1 pęcherza). 
Przyjmuje od g. • — I i 4 — 7 . 

4685 Białystok, Lipowa M »» .26—20 

I I I I I I I 

CkiriBy OTPBrycinB I skórne. 
B i a ł y s t o k , K l U a a k l a g o S 

•nylMBle •« 1-1 11-7. 
Ul i Trittoa IU 26-21 

Wyda«ca: Lun Canlhliikl. Redaktor naczelny Boliil LnMIetTla. 

Dr. NECJMARK 
b. ordynator Piotrogrodsklego Alatuz-

jewskiego szpitala wenerycznego 
Choroby • l a a r y n a i , i k a r a i I a i t u -
p M t O t (608 914) B i 1 U l I aa 1-1 p j . 

a l . K lUaskuaaN, i i (b. Niemiecka.) 
26—2 a BUtyastaka. 3521 i 

- - • — i 
TTedaktor 

I I I I I 

D o k t ó r 
a Lew 

choroby wenerynne I ikijme 
przyjmuje arf I I — I I arf B - t 

Lipowo Ni 1. 

Zofj 

W k r ó t c e 

Indyjski I 
grobowiec I 

z Wia May i 
BaaaaBBBBBBBBBBBBBBBBBBBaBaa™aaal<"̂  

sHaraar ołasio, 
ikary I otanyisai, 
(ołwietlenie cewki 

i pęcherza). 
Rynek • Kościuszki 
N J M | , l - T W. 
4894 16—1 

Najuporczywszy 
B Ó L G Ł O W Y 
i MIGRENĘ 

usuwają proszki 
z kogutkiem 

„marina mroailn-' 
Sprzedają wszyst­
kie apteki i składy 

apteczne. 
3—1 164 

7 g u b i o n o paszport 
" z a g r a n i c z n y na 3 
osoby, wyd. przez Sta­
rostwo Bielskie na 
Im ię Szejny Jejny 
Szumacher. Hajk i Szu 
maejher i B e r e ł Szu-
madher zam, w B ie l ­
sku pow. Białostocki 

585 
" V g u b l o n o paszport 

Ł j zagraniczny wyd, 
prz«z Starostwo 
Brzesk ie na imię 
Roehla Kapłan zam. 
w n). Brześciu p f y 
ul. (Mikołajewskiej 17. 
Łaskawy znala jca 
zechce zwrócić do 
redakcji . 3S(j 

Na sprzedał 
domy, ogrody, i łąki 
w mieście Wasi lko­
wie na Białostockiej 
ul . A. Sochon. 

radziono 
Abrama O A 

Skład Workdw 
Sprzedaż I wypo­
życzanie worków 
różnych wielkości 
i gatunków po ce­
nach umiarkowa­

nych. 

Sz. Drzewko, 
S o s n o w a I . 

18—3 . 1.6 

drobne. 
b i a ł o s t o c k i e 

Agubiono na 

Okradz iono kartę 
*-^ demobil izacyjną 
wyd. przez l ppłk 
szwoleżerów w War­
szawie (rocz. 1S99; 
na Imię fldama Dro­
zdowskiego zam. we 
wsi| Gąsowka Skwar 
ki pow. W y s . M a z o -
wie^ki gm. Sokoły 
p r z i t e m skradziono 
zostało zaświadcze­
nie jwyd. przez szwa­
dron przyboczny na­
czelnego wodza w 
Warszawie, GOOO mkp. 
i pijoporczyk I pułku 
szwoleżerów, o80 

Sprzedaje się dom 
drewniany na Ba-

ranowickiei szosie 
Na | 7 . Dowiedzieć się 

:ze. 379 
adzlono legity-

*-* rnację służbową, 
• wydaną przez b. De -

legącję Ministerstwa 
Skarbu w Łomży na 
imię kontrolera skar­
bowego Teodora Re-
gedzińskiego zam. w 
Białymstoku, ul. Sien­
kiewicza 65. 387 

tamjzi 
CkJ-a 

na imle 
Efroma. 

zam. przy ul. Kowień­
skiej Ms 2, kartę po­
wołania, wyd. w Bia­
łymstoku przezP .K . l l . 
(rocz 1S97) i dowód 
osobisty za m 133R 
wyd. w Białymstoku 
przez Starostwo. 57t> 

Dziecko od 4—7 
miesięcy — dziew­

czynkę lub chropca 
przyjmę.ca własność. 
Adresy podawać do 
.Dz iennika Bia ło­
stockiego" pod B, J . 

. , _ _ " 373 

Skradziono kar tę 
powołania wyd. 

przez P .K .U . w Bia­
łymstoku (rocz. I887» 
na imię Stanisława 
Steckiewicza zam. w 
m. Michałowie. 369 

G r o d z l s a s k l a . 

[ ł o c a r n l a cały ' 
garnitur parowy 

firmy Marsćhal , w 
doorym stanie, now­
szego typu, z pasami 
(bez wielkiego); do 
sprzedania zaraz, z 
powodu l ikwldacj , 
dzierżawy przez 
osadnictwo Wojskowe, 
za cenę okoio 3 i pół 
mil. mk. pol . z do­
stawi) do stacji Gród-
no^ , .osośna . Wiado­
mość Grodno, Zielona 
28. Michaiła. 149 6—1 

n 

imię 
_~WIadySława Muci -
łowicza zam. przy ul,i 
Altowskiej M« 19< 
kar tę powołania wyd1 yiitblono tymczaso-
w Białymstoku przezl * - f e zaświadczenie 
P .K.U. (rocz. 1894). zwolnienia wyd.; w 
legitymację polską 
wyd. w m. Grodnie 

firzez Starostwo, ko-
ejowa legitymację I 

metrykę kościelną. 
574 

Białymstoku ' phei 
P.K |J. na imię. M ie ­
czysława Sk łodow­
skiego (rocz. 1498), 
zam, przy ul. Bota­
nicznej H» 2. 3S5 

11A1A14 
Posiukujesię 
jednego pokoju z" 
o s o b n e m wej • 

ściem. 
Oferty do redak> 
ej I piśmiennie dla 
W. P. 

odpowiedzialny I M Imcioy Polska Drukarnia « Białymstoku Sp, Akc., aLWarazawska 61 


